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PIĄTEK. 


GAZETA POLICYJNA. 


= 


kwartalna kopiejek sr, 90. 


Część Urzędowa. 

Magistrai miasta Warszawy. — Wedle odebranćj 
dzisiaj o godzinie 2-ćj z południa wiadomości z miasta 
Krakowa, woda na Wiśle pod tém miastem d. 15 (27) 
b. m. od godziny 12-6j w nocy do 8-ćj z rana przybra- 
ła nagle stóp 8'cali 5 tak, iż całkowita wysokość wody 
wynosi obecnie stóp, 9 cali 9 nad zèro i ciągle przybywa. 
Magistrat zawiadamiając o tém mieszkańców okolic nad- 
wiślańskich, ażeby na przypadek spodziewanego wezbra- 
nia Wisły pod Warszawą wcześnie obmyśleć mogli što- 
sówne środki bezpieczeństwa, wzywa ich żeby wszel- 
kie przedmioty bąć ba rzece bąć nad jćj brzegami mia- 
nowicie powyżćj mostu znajdujące się tak ubezpieczyć 
starali się iżby most z tego powodu na żadne uszko- 
dzenie narażonym nie był. — Warszawa dnia 16 (28) 
października 1847 r.— Prezydent, rzeczywisty, radzca 
stanu, Grajłner.— Naczelnik kanc., Luceński. 

Biuro Warszawskiego Ober - Policmajstra.— Nastę- 
pujący żołnierze, z wojska Cesarsko: Rosyjskiego zbiegli 
a mianowicie: Z pułku Mohilewskiego piechoty: Adam 
Sobotka syn Jana, Jakób Całka syn Mikołaja, Władysław 
Sławiński syn Teofila;— z pułku Połtawskiego piecho- 
ty: Antoni Jakubowski syn Jana, Piotr Puławski syn 
Jacentego; — z pułku piechoty jeperał-adjutanta księcia 
Wołkońskiego: . Wilchelm Henkel syn Bogusława; — 
z pułku piechoty feldmarszałka księcia Welingtona: An- 
toni Mikołajczyk syn Jana, Jozef Pukaszewicz syn Ja- 
kóba, Łukasz Piekarski syn Józefa; — z pułku Witeb- 
skiego strzelców: Franciszek Kamiński, Tomasz Szaw- 
czuk;— z pułku Nizowskiego strzelców: Jakób Zdrojew- 
ski syn Franciszka, Jakób Zdrowski'syn Franciszka; — 


Wychodzi -codziepnie, nie wyłączając świąt uroczystych i niedziel. — _Prenan:erata roczna, 


rubli sr. 3 kopiejek 60 (zlp. 24); 


(złp: 6) a miesięczna kop. sr. 30:(z!p. 2). Zyczący mieć odnoszeną do domu, dopłaca miesięcznie 
kop. sr. 5 (gr. 10). Egzemplarz pojedynczy kosztuje kop. sr. 


21/2 (gr 5). 


z pułku Wołogodzkiego piechoty: Jakób Paprocki; — 
z pułku huzarów króla Niderlandzkiego: Hipolit Ku- 
czyński syn Tomasza; — z pułku Ołonieckiego piechoty: 
Marcin Szczęślikiewicz syn Adama; — z pułku Tom- 
skiego strzelców: Ludwik Hurkowski syn Antoniego, 
Marcin Albin syn Kazimierza; — z konno-lekkićj nr. 6 
baterji: Macićj Zieliński syn Tomasza; —- z pułku Po- 
łockiego strzelców: Włas Żuków; — z pułku Alekso- 
polskiego strzelców: Teofil Jaworski syn Tomasza, Jó- 
zef Lalacz syn Adama;— z pułku strzelców jenerał feld- 
marszałka Księcia Warszawskiego hr. Paskiewicza Ery- 
wańskiego: Aleksy Łucki syn Zachara;— z podwiżnego 
zapasnego parku: Iwan Szelanin; — z Warszawskićj 
pożarnćj komendy: Antoni Parzyć uczeń kominiarski, 
Ildefons Kamiński syn Mateusza, Wilhelm Szeller;—Jan 
Janiak żołnierz nieograniczenie urlopowany z 6-g0 łasz- 
towego ekwipażu: Biuro Warszawskiego Ober-Polic- 
majstra wzywa więc pp. właścicieli i rządzców domów 
aby w razie dostrzeżenia którego znich najbliższą wła- 
dzę policyjną o tém zawiadomili.. so) 

Po księdzu Wawrzeńcu Chachulskim, b. proboszczu 
przy kościele parafjalnym w Bendzinie, beztestamento- 
wo na dniu 13 (25) marca 1838 roku zmarłym, pozo- 
stał spadek: składający się z kwoty rs. 12 kop. 84 w 
banku Polskim złożonćj. Wzywa się niniejszćm osoby 
uzasadnioną pretensję do powyższego spadku mające, 
ażeby z dowodami legifymacyjnemi w przeciągu 6-ciu 
miesięcy od daty hiniejszego „ogłoszenia w trybunale cy- 
wilnym gubernji Radomskiéj w Kielcach stawiły się; w 
przeciwnym bowiem razie spadek ten za bezdziedziczny 
uznany i na rzecz skarbu królestwa przepisany zostanie. 


Taksa mięsa pa miesiąc listopad r. b. w Warszawie: 


n__n 


Lena 
1. WOŁOWINA. Rsr. | kop. 
Mięsa wótówćego fünt™ — — — = 6 
i krowiego lub z bukatów — — = | ifa 
Za polędwicy funt = — Eg ANY 
„ 10 wiązek flaków — — — 29530 
“p Serce cate — — — = 16 
» wątrobę --- — -— — — | 5A 
» dudy z płucą i letkiem — — = j9 
» cynadry — — — — za 9 
„ Ozór — — — — = 127 
„ podgardle = p- y = w” + 
„ głowę z mordą — — — — | 36 
„ 4ry nogi — — ód z — | 19:/a 
„ kaptury bez części mięsnćj, jako w mię- 
sie ju7. liczonćj SĘ = — i t 
dzion — — TE — 
Ę EA pehini łoju 25 fantów — 1 | 80 
„ fuatloju — = sz = — T 
+ Il. WIEPRZOWINA 
Wieprzowiny z skórą funt — pes 54 61/ 
Schabu funt —, — — — g 51/a 
Za głowę i ozór mak — 264 nP 49 
„ wątrobę; letkie, serce i płuca RA — | 04/a 
„ nerki — — pra — CR 5 
„ sadła swieżego funt — — zka 
„ szinalcu topionego funt Ri: +L Enan 16 
„ słoniny świćżej Punt rea A az] "6h 
w u 'wędzonćj funt Ź AFR a |. 
„» 4ry nogi po pierwszą pęcinę P a E 
HL BARANINA. 
Baraniny funt — = — — — 5 
Za glove — - — par = 5 
+ letkie z sercem pe s ENa e 5 
» wątrobę — — — Es as 5 
Taksa mięsa koszernego. 
Wołowiny funt po. . . .. ,. kop. sr. I0 
Baraniny funt .4.1..... kop. sr. 9. 


Taksa bulek, chleba pszennego i żytnego na miesiąc listopad r. b. 


hop. | ważyć ma 
RUŁKI I CHLEB PSZENNY. sr.  |funtj łut. 
Bułka mątowa = — Piya | — 6 
Struclar matowa ASG: = 3 kad 48 
Butka z mąki pośledniejszéj = 1 E 9 
Strucla z takićjże mąki — z: 3 27 
Chleb siołowy bez wzgiędu na formę y 
a takićjze mąki — — 6 Kd 38 
Placek solony — — 3 1/a Z s 
CHLEB ŻYTNY PYTLOW Yoraz CHLEB 
Z MĄKI MŁYNA PAROWEGO. 
Bochenek chieba — | ash 21ja = f3 
Bochenek chleba ted poj 3 1| 30 
Bochenek chleba — e 10 3 | 28 
CHLEB RAZOWY. 
Bochenek chleba 2 4 31 fa 1 9 
Bochenek chleba ZEL ai 5 | 2 18 
Bochenek chleba = 10 | 5 4 


to 


Wiadomosci miejscowe. 

W dniu wezorajszym przybyło do Warszawy koleją 
żelazną osób 255, wyjechało 263. 

Wczoraj w Teatrze Wielkim po przedstawieniu pier- 
wszy raz nowego baletu Hrabina i Wiesniaczka, przy: 
wołani wszyscy. 

PRZYJECHALI DO WARSZAWY 

Bogatko Konst. ob. z Piotrkowa nr. 683, Błędow- 
ski Felicjan ob. z Świętochowa nr. 584, Bułcharyn Je- 
rzy ob. z gub. Grodzieńskićj nr. 476, Czarnomski Fran. 
ob. z Skotnik nr. 570, Czerszyk Konst. dok. z Rado- 
mia nr. 582, Dutkiewicz Błażćj apt. z Sieradza nr. 69, 
Dąbrowski Andrzój ob. z Kamionki nr. 500, Epsztejn 
Józef bankier z Berlina nr. 470, Gołoński Fran. ob. 
z Turska nr. 584, Herbaczyński Woj. kup. z Kielc nr. 
92, Tzbiński Kaz. ob. z Zaborowa nr. 613, Jabłoński 
Adam ob. z Pęsów nr. 625, Karski Aleks. ob. z Wro- 
cławia nr. 393, Kempisty Ludwik ob. z Piotrkowa nr. 
601, Kiszelewski Wine. ob. z Sierpca nr. 556, Kwiat- 
kowski Wład. ob. z Sulmierzyc nr. 584, Kierznowski 
Jan rotmistrz z Rosji nr. 625, Karski Mich. ob, z Wło- 
chowa nr. 390, Libbe Ferd. kup. z Berdyczewa nr. 601, 
ks. Łubieński Tade. biskup z Wiskitek „nr. 1066, Ma- 
tłaszyński Juljan ob. z Lubochni nr. 601, Nowakowski 
Bonawentura apt. z Krakowa nr. 417, Niewiadomski 
Jakób radzca izby obrachunkowćj z Marjenbad nr. 604, 
Osterloff Fród. ob. z Miedzieszyna nr. 1303, Ordęga 
Jan ob. z Żelechowa nr. 585, Przewłotki Klemens 
ob, z Gdańska ar. 584, Rotkiewicz Krysztof ob. z Po- 
znania nr. 601, Szymczykiewicz Karol ob. z Trzebie- 
sławic nr. 2673, Stawiarski Ign. ob. z Żakowa nr. 
2673, Turski Feliks ob. z Trzepnicy nr. 572, Ważyń- 
ski Stan. doktór z Rosji nr. 603, 'Wydrychiewicz Kaz. 
ob. z Mińska nr. 584, Walewski Aleks. ob. z Zglinny 


o 


nr. 500, Zakrzewski Tadeusz ob. z Ciechomina nr. 585, 


WYJECHALI Z WARSZAWY. 

Bilewicz Wojc, ob. z nru 1526 do Brynowa, Czyń- 
ski Grzeg. ob. z nru 584 do Pleckićj Dąbrowy, Cieśliń- 
ski Ign. ob. z nru 584 do Łowicza, Domański Józef 
rejent z nru 476 do Łomży, Fiszer Konst. ob. z nru 
482 do Domaniewice, Grabowski Jan ob. z nru 584 do 
Strzałkowa, Halpert Mikołaj ob. z nru 619 do Grodna, 
Jasiński Wojciech ob. znru 1311 do Załusk, Kopiński 
Teofil ob. z nru 601 do Częstochowy, Kreiitz Antonet- 
ta hr. z nru 570 do Rosji, Kruszewski Stan. ob. z nru 
584 do Mławy, Kryński Karol ob: z nru 2668 do Sło- 
mina, Krantof Mich. jen. major z nru 634 do Wiednia, 
Lubowidzki lg. ob. z nru 69 do Płocka, Makomaski Winc. 


zi 


ob. znru 601 do Trębaczewa, Ordęga Macićj ob. z nru 
585 do Szczypiorny, Piłsucki Antoni ob. z nru 2668 
- do Jakubowa, Rokosowski Karol ob. z aru 601 doPia- 
seczna, Romocki Kazim. ob. z nrù 634 dò Kobylnik, 
Swiniarski Mich. ob. z nru 500 do Wierzbna, Sokołow- 
ski Woj. ob. z nru 603 do Gościnny, Stadnieki Michał 
0b. z nru 584 do Ojrzanowa, Trębicki Kazim. jen.-maj. 
Z nru 410 do Piekar, Wagner Karol ob. z nru 601 do 
Suskowoli, Wojcicki Antoni ob. 2 nru 2673 do Gatki. 


Ważniejsze zdarzenia zaszie 
w Królestwie. 


W dniu 12 b. m. we wsi Szatkach pow. Włocław- 
skim, 3-letnia córka włościanina pozostawiona w cha- 


łupie bez dozoru, zapaliła na sobie koszulkę, w skutku. 


czego tak mocno poparzoną została, iż w kilka godzin 
umarła. 

W dniu 20'b. m. w mieście Służewie pow. Włocław- 
skim, służąca będąc brzemienną, rozmyślnie przez uto- 
pienie się w sadzawce życie sobie, odebrała. 

W daniu 21 b. m. w mieście Stężycy przy brzegu Wi- 
sły, dostrzeżono zwłoki utopionego męzczyzny z nazwi- 
ska i pochodzenia niewiadomego, mocnćj korupcji uległe. 

W dniu 23 b. m. znaleziono Wwe wsi Grrabówku pow. 
Warszawskim, w studni znajdającój się przed karczmą, 
dziecię płci męzkićj, około trzy miesiące mające, zupeł- 
nie obnażone, z czego wnosić należy, iż rozmyślnie u- 
topione zostało. Sprawcy tego czynu dotąd niewyśle- 
dzono. ż 

W następujących miejscach w królestwie były po- 
żary, w skutka których spaliły się: i 

We wsi Pątnówku pow. Wieluńskim, dwórdrewnia- 
ny i stodoła wraz z śpichlerzem, których wartość ubez- 
pieczenia nie jest wiadomą. Przyczyna pożaru niewy- 
śledzona. — We wsi Konarach pow. Piotrkowskim „3 
stodoły wraz z 2-ma oborami, na rs. 161 kop. 25 ubez- 
pieczone. Pożar jak się domyślać należy, wynikł z pod- 
palenia przez niewiadomego sprawcę, — w kolonji Mi- 
kołajewie pow. Konińskim, stodoła i obora drewniane; 


pożar wynikł z podpalenia, o co podójrzany włościanin. 


* do sądu po ukaranie odesłany został. Straty w skutku 
tego pożaru wynikłe wynoszą około rs, 400,—We wsi 
i gminie Rzeki Wielkie pow. Piotrkowskim, dwie cha- 
łupy i trzy stodoły wraz z oborami, ubezpieczone na rs. 
225. Pogorzelcy w ruchomościach ponieśli około 1000 
rs. Przyczyna pogorzeli dotąd nieodkryta. — W kolonji 
Zamość w tymże powiecie, dwa domy na niewiadomą 


sumę ubezpieczone, Przyczyna pożaru niewiadoma. = 
W gminie Mateza pow. Hrubieszowskim dom dworski, 
na rs. 90 ubezpieczony; w ruchomościach żaś pogorzel- 
cy ponieśli około 150 rs. szkody. Póżar wynikł z nieo< 
strożności służąećj, która zapruszyła ogień w kono- 
piach. — We wsi Gajstry: pow. Marjampolskim dom 
mieszkalny, chałupa, dwie stodoły, spichlerz i chlew, 
które-to budowle w dyrekcji na rs. 300 były ubezpie- 
czone. Pożar jak się domyślają wynikł z podpalenia, 
którego sprawcy nie odkryto. „Abozeoł 


Rozmaitości. $ 
VELASQUEZ L JEGO NIEWOLNIK, 
(Dalszy ciąg.) i 

Król Filip, który był znamienitym znawcą gdyż dłu- 
téj niż przez ćwierć wieku codziennie prawie z Velas- 
quezem o sztuce rozprawiał — wziął jakeśmy powie- 
dzieli, złożony przez Velasqueza pędzel, i domalawał 
na portrecie swego ulubieńca krzyż orderu św. Jakóba, 
Nie zbywało mu na zręczności uczynienia tego dość. 
ładnie, i z uśmiechem zadowolenia spojrzał monarchą 
na swoję gotową pracę, j 

Zbywało jeszcze z pół godziny do wieczerzy, którą 
w owym czasie przed zachodem słońca jadano, rozka= 
zał więc król, jak to zazwyczaj wieczorem czynił, pood- 
wracać malowidła wiszące, licową stroną ku ścianie. 
Zaczem jął się w ten sposób obraz za obrazem królew- 
skiemu pojawiać oku. Już on je wszystkie dawnićj był 
widział. Nareszcie pokazał mulat obraz monarsze, wpra- 
wdzie bardzo podobny do obrazów pędzla Velasqueza, 
przecież, jak się zdało, przez kogo innego malowany. 
Był to portret króla Fi!ipa. po 

„Czy wićsz* — spytał monarcha — „kto ten obraz 
malował? Wićm przecież że nigdy do tego portretu nie 
siedziałem. Wszelako twórca jego ma wiele talentu, i 
o ile o własnych rysach twarzy sądzić mogę, bardzo 
wiernie mię trafił. «— A mówiąc to, spoglądał król 
badawezym wzrokiem na niewolnika. JADA l 

Ten rzucił się do nóg królowi i Wyžaał, że onto WY» 
malował ten portret, nauczywszy się z nadzwyczajną 
tradnością naśladować Velasqueza, 1 że z obawy gnie- 
wu jego za swoję Śimiałość, a przecież w chęci pozy... 
skania łaski królewskićj tę, skrytą drogę obrał. , 

W owym czasie, przypuszczać, iż niewolnik mógł 
być malarzem było-to wzbudzać, tylko niewiarę i obu- 
rzenie w ludziach. Szczególnie myślano tak w Hiszpa- 
nji, gdzie różnica semg była bardzo ściśle przestrze- 
ganą, a sztuki piękne zazwyczaj tylko w osobach szlą- 


chetnego urodzenia uprawiaczyswych znajdywały, inaj- 
większe tóż zaszczyty I nagrody im przynosiły. 

Atoli król Filip był łagodnego i prawdziwie miłości- 
wego dla wszystkich charakteru: Przekonawszy się, iż 
- bićdny niewolnik rzeczywiście miał talent, postanowił, 
aby nieszczęsne jego położenie, nie pozbawiało go za: 
służonćj nagrody. Pochwalił łaskawie obraz Zuana, i 
przyrzekł wyjedńać mu u Vełasqueza sposobność dal- 


szego kształcenia się w sztuce, w którćj tak wysoko już” l 


doszedł. 

48 
* Nadszedł dzień jutrzejszy. W skatek zaprosin króle- 
wskich pracownia malarza nadwornego napełniona by- 
ła panami dworu, tudzież innemi dostojnen:ii osobami. 
Niebawem okazał się król, wsparty na ramieniu Velasque- 


za, jaktó bardzo często u dworu występował. Nastała 


chwila“ milczenia, po którćj ozwał się wreszcie mo- 
narcha: 

„Jużto dwadzieścia trzy lat temu, jakeśmy po raz 
pićrwszy siedzieli do portretu, który Velasquez miał 
malówać. Było-to w domu naszego ministra Olivaresa, 
a młody malarz przeniósł nasze oblicze ku zupełnemu 
zadowoleniu naszemu na płótno. Wszakże, jak sądzę 
Velasquezie, nie mylę się co do czasu.* 

„Portret, o którym wasza król. mość wspominasz* — 
odrzekł malarz — „nosi datę 10 sierpnia 1623; gdyż 
miałem sobie ża dumę, oznaczyć dzień wykończenia 
pracy, która była tak szczęśliwą, iż się podobała memu 
monarsze.“ (D:'n.) 


geola Doniesienia. 

. Rząd gubernalny Warszawski. — Podaje do wiadomości, 
że dnia 21 października (2 listopada) r. b., o godzinie 1ł-éj przed 
peludniem, odbywać się będzie w biurze rządu gub. licytacja na 
dostawę Inu do fabryk więziennych, to jest: w Łęczycy i Brześciu 
po 25, a w Sieradzu 120 kamieni 32-funtowych, licytacja rozpocznie 
się in minus od ceny normalnćj rs, 3 kop. 90 na kamień. Bliższe 
warunki zaś konkurenci każdodziennie rzejrzeć mogą w godzi- 
nach biurowych wyjąwszy świąt w wydziale policji rządu guber= 
njalnego.— Warszawa dnia 1 (13) października 1847 r.— Guber- 
nator cywilny, rzecz. radzca stanu w. z. Hozwadowski.—Naczel- 

mik kanęelarji, Sźróżycki. E 
KSIĄŻKI SŁUŻBOWE: Sakowskićj Marjanny, Appell Marjanny, 
Zmudzińskiego Józefa, Prokopowicz Anieli, Lejkip Józefy, Cwi- 
bilsis Nuhy, Kapuścińskićj Katarzyny, Chmielewskićj Rezalji, Li- 
sowskićj Teofili, Katarzyńskiego Walentego, Kowalikowskićj Ro- 
zalji, Sobczak Małgorzaty, Bączkiewicz Agnieszki i Borkowskiego 
Józefa zaginęły. Znalazca zechce złożyć takowe w wydziale kon- 
troli służących. 
> Znana fabryka PARASOLI i NOWEGO SREBRA 
j pana” Hofert od wielu lat przy Saskim dziedzińcu 
A sklep swój mająca, przeniosła tenże na Krakowskie- 
£ Przedmieście pod nr. 418 do domu Somera, mię- 

dzy pałacem hr. Potockiego a pocztą. 


Ę — 


+ 

W dniu 22 października r.b.. wychodząc zdomu Wee Bernsztej+ 
na przy ulicy Elektoralnćj na przeciw banku położonego, zguhio- 
'|ną została CHUSTKA tybetowa niebieska dużo, z szerokiemi szla- 
kami najwięećj w białe i cylrynowe przebijące: Łaskawy znalażea 
raczy oddać; za stosuwną nadgrodą pod. nr. 1123 przy ulicy „Ze- 
'laznćj na 1-sze piętro, w przeciwnym razie, sam sobie winę przy- 
pisze jeżeli postrzeżoną zostanie, 

KSIĄŻECZKI LEGITYMACYJNE: Heleńy Jareckiej. Józefa Ko- 
/cielskiego. Stanisława Marjewskiego i Wojciecha’ Gągrosek za- 
_ginęly.— Znalazca raczy zlożyć w biurze policji. 

Znaleziony, wczoraj na placa Saskim KALOSZ, właściciel ode- 
(brać może z redakcji gazety policyjnej. 


AS ZY — ` NA Pe 
SPRZEDAZ | 
PIWA BAWARSKIEGO 
SA RYA 
rozpocznie się w SOBOTĘ, 
to jest dnia 30 t. m. i r., o godzinie 4-ćj po 


południu, we wszystkich lokalach: naszych. 
J. 6. Schaefer & Comp- 


AIIAN N 


Dziś w kawiarni przy ulicy Bielańskićj w doma Lil- 
popa pod nr. 600, grać będzie Danecki z towarzy- 
szeniem fortepjanu i fagotu cehnejsze utwory tego- 
czesnych kompozytorów. 


Dziś w kawiarni w domu Bocka pezy ulicy Nówo< 
Senatorskićj, „grać będzie, Pan Chojnacki z toważ 
rzyszeniem fortepiany i violonczeli, celniejsze ulwo- 
ry tegoczesnych kompozytorów. 

Dziś i w dnie następne od godziny 6-6] ‘Wieczorem, w cukierni 
na rogu Saskiego placu p. Bisier et Comp., grać będzie muzyka 
pod dyrekeją p. Meera, przytćm syn tegoż IUcio-letni, w; kona, 
dzieła sławnych autorów. 

Dziś w kawiarni przy ulicy Trębackićj pod nr. 628, na lém 
piętrze, grać będzie tercel Bondusiewicza, 

Dzis w nowo-otworzonćj kawiarni przy ulicy Przejazd i Tlu- 
mackie, w domu p, Zawadzkiego pod nr. 739, grać będzie z kom- 
panją Michnowski. i 

Dziś w kawiarni przy ulicy Krakowskie-Przedmieście w do- 
mu p, Janasz pod nr. 440 na l-szém piętrze, grać będzie z kom- 
panją Jan Hubert. 

Dzis `w kawiarni 
grać będzie z kompanją /ajczak. 

Dziś w nowo-wyrestaurowanćj kawiarni (0/70 de belle vue, 
wprost kolumny króla Zygmunta na pierwszćm piętrze, grać i 
spiewać będą pp. Noires. i 

Dzis w kawiarni przy ulicy Freta pod.nr. 250: wprost Dlugićj na 
I-ćm piętrze, grać będzie z kompanją Szydorowski. s 

Dzis w kaw. przy ulicy Krak.-Przed. wprost poczty pod nr. 380 
na 1-6m piętrze, grać i spiewać będą pp. F/aelenżka/, przytem p. 
Hege wykona rozmaite sztuki gwizdaniem bez żadnego instrumentu. 


> 


TEATR WIELKI. Jutro, Hrabina i Wieśniaczka balet, poprze- 
dzi 2-$i akt Córki regimentu: , 

Dzis z rana ciepla stopni 6, wczoraj w 

Wysokość wody na Wisie stóp 3 cali 9. 


poł. ciepła stop. 7. 


pod nr. 297 wprost Zamku na [-ćm piętrze, 


